
JW, 52. w Sobotę dnia 3. Marca 1849,

%<<
'CLCz

Drukiem i nakładem Drukarni  Nadworne j  D echera t S p ó łk i .  — R ed ak to r  odpowiedzia lny:  JV". K am ieński.

F r a n k f u r t ,  2 2 .  Lu te g o .  — Dzienniki  f r a n k f u r t s k i e  z ami eśc i ły  n o w ą  
n o t ę  r z ą d u  p r u s k i e g o  do p e ł n o m o c n i k a  p r z y  w ł a d z y  cen t ra l ne j  z I G .  L u t eg o ,  
k t ó r ą  w t reści  z a m i es z cz am y :

»VV nocie  z ‘2 3 .  z. i i i . r z ą d  p r u s k i  w s k a z a ł  d r o g ę ,  k t ó r ą  doj ść  m o żn a  
d o  z g od ze ni a  się na k on s t y t uc ją - ,  j a k ą  w F r a n k f u r c i e  u k ł a d a j ą ,  a d r o g ą  tą  
j e s t  p o r o z u m i e n i e  się r z ą d ó w  tak p o m i ę d z y  s o b ą ,  j a k o  też z niemi eckiem 
z g r o m a d z e n i e m  n a r o d o w e m .  — Do p r o j e k t u  P r u s s  p r z y c h y l i ł y  się d w o r y  
z w i ą z k o w e  i wi ększ a  icli l iczba o ś w i a d c z y ł a  j u ż ,  że p r z ez  p e ł n o m o c n i k ó w  
s w y c h  w F r a n k f u r c i e  do  o b ra d  p r z y s t ą p i .  P o r o z s t r z ą ś n i e n i u  za t em z m i n i ­
s t r ami  p o s t a n o w i e ń  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o  p r z e s ł a n y c h  p r z ez  Ga g cr n a ,  
dor ęcz a  r z ą d  p r u s k i  p e ł n o m o c n i k o w i  s w e m u  u w a g i  i p r o j e k t a  do  zmienienia  
t y c h ż e  p o s t a n o w i e ń ,  k tó r e  o n ,  p o r o z u m i a w s z y  się z r e p r e ze z t a u t u mi  i n n y c h  
r z ą d ó w ,  ma  m i n i s t e r s t w u  r z e sz y  p r z e d ł o ż y ć .  R z ą d  k r ó l e w s k i  uz na je  za 
za s ad ę  n a j w a ż n i e j s z ą ,  ze dzie ło k o n s t y t u c y i  niemieckie j  j e d y n i e  za w o l n em  
p r z y c h y l e n i e m  się r z ą d ó w  udz ia ł  w  ni em m a j ą c y c h  u k o u c z o n e m  b y ć  może.  
Z a s t r z e g a j ą c  p r a w o  to j a k  na jo b sz e r n ie j  dla  s ie bie ,  p r z y z n a j e  j e  t akże i in­

n y m  c z ł o n k o m  bez w y j ą t k u .  P r z e k o n a n y m  j e s t ,  że u t r z y m a n i e  z w i ą z k u  

ł ąc zą c eg o  A u s t r y ą  od  w i e k ó w  z r e s z t ą  Niemi ec  j es t  dla s t r o n  o b y d w ó c h  p o ­
t r z e b ą  n i e u c h r o n n ą .  Uz na j e  t r u d n o ś c i  z j a k i e m i  c e s a r s t w o  m a  do  wa l czen i a  
ł ąc zą c  p o t r z e b y  i s t o s u n k i  p r o w i n c y i  n i emi ec kic h c e s a r s t w a  z  t emi ż  całej  
m o n a r c h i i  w  obec  t w o r z ą c e g o  się z w i ą z k u ,  nie  w ą t p i  j e d n a k ż e  o r o z w i ą z a ­
n i u  s z c z ę ś l i w e m , i ma  n a d z i e j ę ,  że r z ą d  cesarski  p e w n e m i  p r o j e k t a m i  t e m u  
z a po b i eż y .  Od t ych  p r o p o z y c y i  z a w i ś n i e  t akże  os t a te cz ne  p o s t a n o w i e n i e  
k r ó l a .  T y m c z a s e m  u w a ż a  r z ą d  p r u s k i  za o b o w i ą z e k  o ś w i a d c z y ć  się j u ż  t eraz  

■e w zg l ęd z i e  p r z e d ł o ż o n e g o  p r o j e k t u  k o n s t y t u c y i .  Po ł o ż e n i e  Ni emi ec  w y ­

m ag a  w c ze s ne g o  r o z s t r z y g n i e n i a .  W s z y s c y  p r a w d z i w i  p r zy ja ci e l e  o j c z y z n y  
u z n a j ą  p o t r z e b ę  z m i a n y  sp i esz ne j  obecn go  s t a n u  n i e p e w n o ś c i  i u t w o r z e n i a  
s i l nego  p u n k t u  j ed noś c i ,  na k t ó r y m b y  się  s ł a b s z y  w e s p r z e ć ,  o k o ł o  k i ó r eg o-  
b y  się ż y w i o ł y  u t r z y m a n e  g r o m ad z i ć  m o g ł y .  O d  tego z aw is ł o  u t r z y m a n i e  
p a ń s t w  m n i e j s z y c h  od r o z p a d r i i ę c i a , od  t ego s p o k o j n o ś ć  i p o k o j  Niemiec.  
Z a s p o k o j e n i a  p o t r z e b  t y c h  n i e m o żn a  na da l  o dk ł ada ć .  R z ą d  p r us k i  chę t ni e  
s ię  d o  tego chce p r z y ł o ż y ć .  W  p r o k l a m a c j i  z 18 .  M a r c a  r.  z. o ś w i a d c z y ł  
k r ó l  g o t o w o ś ć  s w o j ę  do p o św ię c en i a  si ł  ws ze lk ic h k u  p r z e ks z t a ł c e n i u  z w i ą ­
z k u  p a ń s t w  n i em i e c k i c h ,  dz ia ła ł  w c i ąż  w t y m  d u c h u  i d ą żn oś c i  tej w i e r n y m  
p oz os t an i e :  P r u s s y  n i e p o t r z e b u j ą  tego z w i ą z k u  p a ń s t w  tak dla s ie bie ,  g d y ż  
sa me  pot raf ią  się u t r z y m a ć ,  ale raczej  dla N i e m i e c ,  o ł ia ry  i c i ę ża r y  ws ze l ­
kie  p on o s i  j e d y n i e  dla Niemiec.

Z  t ego  s t a n o w i s k a  p r z e t r z ą s a ł  r z ą d  j e g o  król .  mości  p r z e d ł o ż o n y  p r o ­
j e k t  k o n s t y t u c y i .  P r o j e k t a  maj ące  b yć  z m i e n i o n e m i ,  k t ó r e  się p e ł n o m o c n i ­
k o w i  p r z e s y ł a j ą ,  w y s z ł y  r z e c zy w iś c i e  z tego p r z e k o n a n i a ,  że za l eż y na tern 
a b y  1)  w ł a ś c i w o ś ć  w ł a d z y  z w i ą z k o w e j  do kł adn ie j  o g r a n i c z y ć ,  lecz p o ś r ó d  
tej  w ł a ś c iw o śc i  r ę k o j m i ą  s i lną  jej  z a p e w n i ć ,  2 )  b y t  p a ń s t w  p o j e d y ń c z y c h  
j a k o  o r g a n ó w  n i e z a w i s ł y c h  ile możnoś ci  z a c h o w a ć ,  i n ieogr an ic zać  go  w i ę ­
c e j ,  aniżel i  to k o n i ec zn e m j es t  do os i ągn ien i a  w a r u n k ó w  p a ń s t w a  z w i ą z k o ­
we g o .  —  Ce n t r a l i za cy a  s i ęgająca  po  za g ra ni ce  p a ń s t w a  z w i ą z k o w e g o  do 
p a ń s t w a  j e dn o l i t e g o  n i e o d p o w i a d a l a b y  p o t r z e b o m  Ni emi ec ,  a dla dzie ła  zje 
d no czc ni a  b y ł a b y  n iebe zp ie cz ną .  R z ą d  p r u s k i  n i e p r z y p u s z c z a ,  a b y  k s i ążę ta  
p o j e d y ń c z y  i p a ń s t w a  c h c i a ł y  się znaczne j  części  n i ez awi s ł oś c i  z r zec  inaczej ,  
j a k  na  rzecz  p r a w d z i w i e  si lnej  w ł a d z y  cent ra l ne j .  ■— P o w s t r z y m u j e  sic od 
p r o j e k t ó w  s z c z e g ó ł o w y c h  w zg l ęd em  §. 1.  i ‘2 .  o d dz i a ł u  p i e r w s z e g o  po d t y ­
t u ł e m  r z e s z a ,  g d y ż  p rz ed  u t w o r z e n i e m  g ra ni c  o b s z a r u  Ni emi ec  t r zeba  w i e ­
d z i e ć ,  k tórp  p a ń s t w a  bę dą  chc i ał y  do  z w i ą z k u  p r z y s t ą p i ć .  P o d o b n i e ż  sądz i ,  
że  s t o s u n k u  t y c h  cząs tek  z w i ą z k u ,  k t ó r y c h  p o ł ąc ze ni e  i s t nące  z k r a j ami  
n i en ie mi ec ki em i  p e w n y c h  zmi an  w y m a g a ,  p r ędze j  u r e g u l o w a ć  nie  m o żn a ,  
d o p ó k i  w a r u n k i  szczególne  ich p r z y s t ą p i e n i a  nie b ę dą  u s t a n o w i o n e ,  a k tó r e  
p r z e d m i o t e m  u k ł a d ó w  d a ls z yc h  b y ć  p o w i n n y .  U w a ż a  on  za rzecz n ie zb ę ­
dn ie  p o t r z e b n ą ,  a b y  ż a d n y c h  p o s t a n o w i e ń  p o p r z e d n i c h  n i e uc h wa la ć ,  k t ó r e b y  
p o j e d n a n i e  to  u t r u d z a ł y  l ub  w y ł ą c z a ł y .  — W e  wz gl ęd zi e  o d d z i a ł u  t r a k t u ­

j ąc e g o  o n a j w y ż s z e j  w ł a d z y  w y k o n a w c z e j  p a ń s t w a  z w i ą z k o w e g o  p o d  t y t u ­
łem naczeln ik  r z e sz y ,  t akż e  r z ą d  n a t e r a z  w s t r z y m u j e  się  od  o św i a d c z e n i a  
w y r a ź n i e j s z e g o ,  z w ł a s z c z a ,  że p o s t a n o w i e n i a  z g r o ma d z e n i a  n a r o d o w e g o  
w  t y m  pr z edm ioc i e  do niczego p e w n e g o  nie  d o p r o w a d z i ł y .  Część  ta k o n ­
s t y t u c y i  szczególnie j  z a w is ł a  od  o ś w i a d c z e ń  i p r o j e k t ó w ,  na  j a k i e  czekać  
n a leży ,  ze s t r o n y  r z ą d ó w  z w i ą z k o w y c h ,  k t ó r e  się  w t y m  w zg lędz ie  j e szc ze  
n i e o ś w i a d c z y l y .  Na k ou i cc  r z ą d  p r u s k i  z w r a c a  u w a g ę  p e ł n o m o c n i k a  s w e g o  
na to,  iz w y r z e k ł  zdan i e  s w o j e  j e d y n i e  o p r o j ekc ie  j ako  o ca ł ośc i ,  i g d y b y  
p r z y p u s z c z e n i a  r z e c z y w i s t e ,  na k t ó r y c h  całość  ta pol ega ,  u su ni ę t e  l ub  z m i e ­
n ione  by ć  mia ł y ,  w t e d y  b y  się i o s t a t ecz ne  o świ ad c ze n ie  się  j e g o  t a kż e  
z m i e n i ł o ,  co sobie  zas t rzega .  R z ą d  u p o w a ż n i a  p e ł n o m o c n i k a  s w e g o  do 
p r z ed ło że ni a  i n s t r u k c j i  o we j  m i n i s t e r s t w u  rz esz y .

( p o d p . )  w B e r l i n i e ,  dn i a  1 6 .  L u t e g o  1 8 4 9 .  B u l ó w .
Z  1 u r y n g i i ,  du.  2 5 .  L u te g o .  — R o z c h o d z i  się  t u ta j  p o g ł o s k a  n i e z u ­

pe łn i e  p ł o n n a , ze k s i ąze  z S o n d e r s h a u s e n  z r o b i ł  p r z e z  m i n i s t r ó w  s w o i c h  
w Ber l inie  p r o p o z y c j ą  u r z ę d o w ą ,  :z ch ci a ł by  P r u s s o i n  o d s t ą p i ć  z u p e ł n i e  
i b e z w a r u n k o w o  u dz ie lno ść  s w o j ę ,  b y ł e m u  t y l k o  l is tę  c y w i l n ą  z a g w a r a n t o ­
w a ł y ,  i na  to  j ak  się s p o d z i e w a ć  na leża ł o o d e b r a ł  o d p o w i e d ź  z a d o w a l n i a -  
j ą c ą .  Lecz  l ud  p o ś r e d n i c t w o  to  n iena j lepie j  p r z y j m u j e .

A u s t r y ą .
K r o t n i e r y ż ,  dn.  2 4 .  L u t e g o .  —  Na  wc zor a j sz ei n  p os i e dz en i u  s e j mo -  

w e m  zajęła  w s z y s t k i c h  i n t e r p e l a cy a  F’alackiego,  n a j w a ż n i e j s z e  z niej  p u n k t a  
w y j m u j e m y :  Dni  1 5 .  M a r c a ,  2 6 .  Maj a,  1.  3.  i 6- C z e r w c a  p o d a ł y  l u d o m  
A u s t r y i  r o z s t r zy g ni ę c i e  s w y c h  i o s ó w  w e  w ł a s n y c h  g r a n i c a c h ;  n a j t r a f o i e j  
m o ż n a  to  p o w i e d z i e ć ,  o p r z y rz e c z e n i a c h  k o n s t y t u c y i  z 8 .  K w i e t n i a  co s i ę  

t y c z y  C z e c h .  Bi jąco  s p r z e c i w i a ć  się zda j e  t y m  p r z y r z e c z e n i o m  p o ł ąc z e n i e  
o d r o d z o n e j  A u s t r y i  z o d r o d z o n e m i  N i e m c a m i ;  o c zy w i ś c i e  s p r z e c i w i a j ą  się  
t u  sobie  o b a d w a  te w y o b r a ż e n i a ,  a j e d n a k  r o sz cz en i a  F r a n k f u r t u  p r z y s ą ­
d z a j ą  sobie  p r a w o  nad  losem n a s z y m.  No t a  x 4 .  L u t e g o  b a r d z o  się  nie j a ­
sn o  w y r a ż a ,  r az  chce do  Niemiec  należeć,  d r u g i  raz  ich się  w y r z e k a ;  z r ó ­
w n a n i e  p r a w  r ó ż n y c h  n a r o d o w o ś c i  s t a je  się w  obec  t ak i ego  p r o t e g o w a n i a  
n i emi eck iego  ż y w i o ł u  czczem b rz mi en i em,  n i cz em wi ęce j .  S t o s u n k i  p o l i t y ­
czne  p o m i ę d z y  A u s t r y ą  i N i e m c a m i ,  m o g ł y b y  sobie  i s t nieć ,  i t o b y  p r a w  
n a r o d o w o ś c i  s ł o w i a ń s k i e j  nie  g wa łc i ł o .  D a l e k o  p r ę d z e j  m o ź n a b y  S ł o w i a n  
od u d z ia ł u  w  p ar la me nc ie  ni emi eckim p o w s t r z y m a ć ,  j a k  pos ł ać  d e p u t o w a ­
n y c h  na  k o n g r e s  s ł o w i a ń s k i ,  a lbo W ł o c h  na se jm u s t a w o d a w c z y .  Ż y ­
c z y ł b y m  p r z e t o ,  a że by  m i n i s t e r y u m  o ś w i a d c z y ł o ,  czy  zmi en ia  c o ś k o l w i e k  

z p r o g r a m u  w y d a n e g o  na dn.  2 7 .  L i s t o p a d a ,  i c zy  s e j m o w i  a u s t r y a c k i e m u  
p r z y z n a j e  u p r a w n i e n i e  n a j w y ż s z e j  w ł a d z y  u s t a w o d a w c z e j  dla l u d ó w  A u s t r y i ;  
a b y  o ś w i a d c z y ł o ,  dla czego do dziś  dni a  w y p i s u j ą  w  r ó ź n o p l c m i e n n y c h  k r a ­
j a c h  i n a r o d a c h  A u s t r y i  w y b o r y  n a  se j m f r an k f u r t s k i ,  m imo  j a k  n a j j a w n i e j -  
s z y c h  d o w o d ó w  ok a za u eg o  w s t r ę t u  do  t y c h  w y b o r ó w ,  a na reszc ie  z a p y t u j ę ,  
c zy  m i n i s t e r s t w o  nie z ec hc i a ł oby  a k t ó w  t y c z ą c j ’ch s ię  śc is łego o zn ac ze ni a  
s t o s u n k u  A u s t r y i  do  Ni emi ec  izbie p r z e d ł o ż y ć ?

W ę g r y .
O t óż  m a m y  i 2 3 .  b u l e t y n  a r mi i  cesarskie j .  W  2 2 .  b u l e t y n i e  b y ł a  

m o w a  o d a r e m n y m  z a m a c h u  na A r a d ,  i z d a w a ł o  się,  j a k o b y  W ę g r z y  z t a m -  
t ąd  o desz l i ,  a by  się dalej  ku  S i e d m i o g r o d o w i  cofnąć  (da le j  k u  S i e d m i o g r o ­
d o w i !  ś l i cznie! )  A ż  tu  na r az  2 3 -  b u l e t y n  do nos i  o b i t wi e  zacię tej  p o d  A r a d .  
F e l d m a r s z a ł e k  Gli iser  ( k t ó r e g o  w e d ł u g  b u l e t y n u  2 2 .  f e l dm ar s za ł ek  R u k a -  
w i n a ,  j e n e r a ł  k o m e n d e r u j ą c y  w banacie  w y s ł a ł ,  dla d z i a ł an i a  p r z e c i w  
S i e d m i o g r o d o w i ,  i z ar az em  (! )  z ag r oż en i a  W i e l k i e m u  W a r a d y n o w i )  w y ­
p a r ł  n i epr zy ja c ie la  z s t a r eg o A r a d u , s t o c z y w s z y  z n jm k r w a w ą  i zac ię tą  
wa l kę .  T o  po ku sz e n i e  się  n a d a r e m n e ,  j a k  j e  b u l e t y n  2 2 .  n a z y w a ,  n ie by ł o  
W ę g r o m  b y n a j m n i e j  na  p rz es z ko dz ie  d o  z j a w i e n i a  się  p o w t ó r n i e  pod A r a ­
d em,  mimo tego,  iż się dalej  ku  S i e d m i o g r o d o w i  z w ró c i l i ,  (gdz ie  r z e c z y w i ­
ście K a r l s b u r g ,  H e r m a n s t a d t  i K r o n s t a d  zdo by l i . )  Co się t y cz y  w y p a r c i a  
z  S t a r e g o  A r a d u ,  zda j e  się,  iż t am j a k  się to j u ż  częściej  zdar za ł o ,  o p o w i a -
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d a n ie  p r z e r w a n e  W c h w i l i ,  k i e d y  A u s t r y a c y  w  wal ce  k o r z y ś ć  p r z e m i e n i a ­
j ą c ą  odnieś l i  —  a o reszcie  się n i e p o w i a d a .  —  W  ca i ym 2 3 .  b u l e t y n i e  g o -  
dne in  u w a g i  j e s t  t y l k o , ze Os iek p o d d a ł  się na kon ie c  w o j s k o m  cesarski m.
Dni a  1 4 .  L u t e g o  g a r n i z o n  b r o ń  z łoży ł .  T y l e  d o no s z ą  z p o ł u d n i a ,  gdz ie  
z r e s z t ą  w s z y s t k o  j e s t  p o d a w n e m u .  Na p ó ł n o c y  j e n e r a ł o w i e  Schl ick i Gb tz  
p o ł ąc zy l i  się p o d  T o r n a  dla zajęcia p o w s t a ń c ó w  wc  f lankę.  P o d ł u g  bu le -  
t y n u  2 2 .  p o w s t a ń c y  p o d  G o r g e y e i n  p os unę l i  się do  S z e m n i t z  p r z ez  N e u s o b l  
k u  R o z e n b e r g o w i .  U w a ż a j m y  d obr z e ,  iż to j e s t  d r og a  do Gal icyi  w i od ą ca ,  
taż sama  d r o g a ,  k t ó r ą  G b t z  n a p r z ó d  3 )  G r u d n i a  w t a r g n ą ł  pod J a b ł o n k ą

d o  W ę g i e r .  Od  R o z e n b e r g a  d w o m a  w ą w o z a m i  ( p o d  M a r t o n  i p od  T y r a n y )  j ak i  e r g c r  l ub b e r g e r  do p a n t e o n u  s łowi ańsk i ego ' :  Ale  i e - o  w o j s k o  b y ł o  
d os t a ć  się  m oz na do k o m i t a t u  t u r o ck i eg o .  Oba  te w ą w o z y  obsa dz i ł  b y ł  J L -  ' ' "  * 1 ' ' J 8  J >
G bt z ,  a G b r g e y  puśc i ł  się  w  k i e r u n k u  p r z e c i w n y m  ( k u  w s c h o d o w i )  do h r a ­
b s t w a  Zips .  D r og a  ta p r o w a d z i  od R o z e n b e r g a  pr z ez  L c u t s c h a u  do  P r z e -  
s z o w a .  G b r g e y  szed ł  zatein k u  s t a n o w i s k u  Szl ieka  o d p a r t e g o  od T o k a j u  
2 3 .  S t y c z n i a ,  ku  Z i p s ,  k t ó r e t o  Schl ick z takiemi  p r z e c h w a ł k a m i  og ł asza ł

s e j m u  r a k u zk i eg o .  I  t e n t o  J c l a c z y c ,  k t ó r y  w t e n c z a s ,  g d y  j eszcze  S ł o w i a ­
nie byl i  o b w i n i en i  o r o s y a n i z m ,  _  s t a} się j e d y n ą  R a k u s  p o d p o r ą ,  t en  J e ­
l a c zy c ,  k t ó r eg o  j u ż  z a m i a n o w a n o  na mi es t n i k i em k r ó l e w s k i m  dla W ę g i e r  -  
d z i ś ,  j ak  się w g n i e w i e  u nas  m ó w i ,  p r z y sz ed ł  na ka pr al a  W i n d i s c h g r a t z o -  
w e g o !  -  Al eż  nie mo g ł o  b yć  i nacze j ,  J e l a c z y c  ban nie b y ł  c o u r f a  e h i g ,  
nie m ó g ł  b yć  p o r z ą d n y m  d w o r z a n i n e m  c es a rs k i m:  j e g o  d e m o k r a c j a ,  j e g o  
p o p u l a r n o ś ć ,  j e g o  s y m p a t y e  dla l u d u ,  zgoła  w s z y s t k o ,  co dla n a r o d u  u c z y ­
n i ł ,  s t a ło  m u  na p r ze sz k od z ie  _  n a w e t  n a zw i s k o  na c z y c  tak mał o s tó s o-
wal  o się do g a b in e t u  r a ku z k i e g o ,  j a k b y  s t o s o w a ł  Sz w a r z e n b e r g lub i n n y

za o c zy s z c z o n e  z p o w s t a ń c ó w .  Dnia  ,3. i Ą .  L u te g o  uc ie r a  się G b r g e y  z ce ­
sa r s k i mi  po d K o r o t n o k  t. j .  p o m i ę d z y  L c u t s c h a u  i P r z e s z ó w e m .  Mi ę d z y  
d n ie m 4 .  a 8 .  s p r a w a  cesarskich  s t a ła  n a d e r n i e p o m y ś l n i e ,  g d j ż  Giifz z j a ­
w i a  się na r az  dnia 8 .  po d T e l g a r t h  w Z i ps k ie m ,  na p o ł u d n i e  od L e n t s c h a u .  
Na  p ó ł n o c y  Z i p s u ,  od T a r n o w a  ( w Gal icj ’i) g r an ic a  ga l i cy j ska  si lnie o b s a ­
d z o n a ,  a n a w e t  całe po sp ol i t e  r u s z e n i e  ga l i cy j sk ie  z w o ł a n e .  Od w s c h o d u  
w y s y ł a  Sch l ick  w o j s k a ,  co t y l k o  może ,  tak z P r z e s z o w a  jako też z Kos zyc .  
A tak p o w i a d a  b u l e t y n  2 2 .  p o w i n n i b y  p o w s t a ń c y  w  Zips  już  ze w s z y ­
s t ki ch  s t r o n  b y ć  o t oczeni .  —  A  tu o to  n a d s p o d z i e w a n i e  p o w i a d a  nam bu le ­
t y n  2 3 . ,  z.e G b t z  i Sch l ick  p o ł ąc zy l i  się pod T or na  t. j. da leko pon iże j  T e l -  
g a r t u ,  gdzie  G bt z  s t a ł  dnia  8 .  i pon i że j  Ko s zy c ,  gdz ie  Schl ick  s t a ł  z s w o i m  
k o r p u s e m .  P o d ł u g  t ego  zda j e  s i ę ,  że G b r g e y  o b y d w ó c h  o d p a r ł  — Od 
a rmi i  g ł ó w n e j  t en b u l e t y n  n a j n o w s z y  n i edonos i  o ż a d n y c h  p os t ępac h .

P o w a b n ą  n a d e r  j e s t  r z e c zą ,  wi dz ie ć ,  j ak  pub l ic yśc i  a n s t r y a c c y  u n i e w i -  
n ia j ą  t er az  klęski  p o n i es io n e  pr z ez  w o j s k a  cesarski e  w e  W ę g r z e c h ,  k t ó r y c h  
już  zataić  n i e m og ą .  M a d z i a r y  p o w i a d a j ą  o n i ,  z w y c i ę z t w a  s w o j e  z a ­
w d z i ę c z a j ą  j e d y n i e  g ł u p s t w u  s w e m u  i nie w i a d o m o ś c i .  Na j lepsze  p l a n y  
s t ra te g i cz ne  księcia  W i n d i s c h g r a t z a  p s u j ą  tern,  że wł a śn i e  p r z e c i w n i e  p o-  
s t ę p u j ą ,  nie t ak j a k  w e d ł u g  r o z s ą d n e g o  obl iczenia s t ra te g ic zn eg o  p o s t ę p o -  
w a ć b y  na leża ło .  O k r o p n ą  j e s t  r z e c z ą ,  że W ę g r z y  tak są g ł u p i ,  że n i e po -  
7,w o l ą  się dać zab i j ać  w e d ł u g  k a t ec h i z mu  c. k. s t r a t e g i c z n e g o , ale w o l ą  r a ­
czej  sami  k i e d y  się  u da  i w e d ł u g  okol icznośc i  ż o ł n i e r z y  cesarski ch  za l i j a ć .

d o b r e  i bi lo się d o b r z e  w  n a j p i e r w s z y m  z a w s z e  og ni u .  Z a  to d z i ś ,  k i e d y  
t rzecia  częsc  a może  p o ł o w a  j e g o  p a d ł a ,  r e sz t ę  m ię dz y  i nne  r o z d z i e l o no  
w o j s k a ,  a sam ban na obcej  ziemi  zos t aj e  bez z n a c z e n i a ,  a w j e g o  k r a j u  
go rz ej  j e s z c z e ,  j ak  wt e n c z a s  g d y  go o p u s z c z a ł ,  bo k w i t n ą  t am f e r m a n y  
i u k a z y  mad zi ar sk ie  i n i emi eckie !  A m y  jeśli  sobie  nieco po c ze s ku  w e s t ­
c h n i e m y  na tę  na sz ą  b i e dę ,  tak z ar az  ws z y s t k i e  N i e m c y  się s p ł o s z ą  a w r z a ­

s n ą :  u l t r a c z e c h i s c h e r  U e b e r g r i f T !  — M i n i s t e r s t w o  s ł a w e t n e  t y m c z a ­
sem n a p a w a  nas na jmi l s zą  ż a r l iw o śc ią  dla ccn t ra l i zacyi  i dla f r ank fu r t i s inu .
—  Na ws z ec h  k o ńc ac h  mo na rc h i i  ż y w ą  m oc ą  c h c i a ł o by  w y w o ł a ć  r e w o l u c y ą .
—  Ale i r e w o l u c y ą  tu  n i e po m oż e .  M u s i a ł a b y  to b yć  n i ewi dz ia l na  j akaś  
n a d z w y c z a j n a  m o c ,  k t ó r a b y  z do ła ł a  p r z y  s u p r e m a c y i  niemieckie j  i m a d z i a r ­
skiej  u t r z y m a ć  w  całości  A u s t r y ą !  —  f a ł y  ś w i a t  m ó w i  tu o Mo s k a l a c h  
i ro zn os i  się  j a k  o wi l ku  p ow i e ś ć  o ich w k r o c z e n i u  do S ie d m i o g r o d z i e .  N a  
to p r z y t o c z y m y ,  co p o w i e d z i a ł  w r o z m o w i e  p ol i t y cz ne j  J e l a c z y c , g d y  
u t r z y m a n o ,  ze dla R a k u s  nie ma z b a wi e n i a  k r o m  i n t c r w c n c y i  r os y j sk i e j .  
» O t ó ż , r zeu ł  b a n ,  w s z j ’s t ko  w inocy  b o ż e j ,  a b y ł o b y  to n a j m ę d r s z e ,  g d j ’ź 
tak o b y ł o b y  się bez wie lk iego k r w i  r o z l e w u !«

W ł o c h y .
R z y m ,  dn.  l ( i .  L u t e g o .  — Muzzar el l i  i Ca mpe l l o  p o  ki lka r a z y  j u ż  

o ś w i a d c z y l i ,  że z m i n i s t e r s t w a  w y s t ą p i ć  z a m y ś l a j ą ,  lecz t e r az  w s z y s t k o  
j u ż  z a ł a t w i o n o  i M u z z a r c l i ,  z ł o ż y w s z y  t y t u ł  i o zn ak i  p r a l a r k i e ,  z a t r z y m a  
tekę  m in i s i e r y a l n ą  oświe cen ia  i p r e z e s o s t w o  w  m in i s t e r s t wi e .  S p r a w y  w e ­
w n ę t r z n e  ob ej mi e  S a f f i , w y d z i a ł  s p r a w i e d l i w o ś c i  L a z z a r i n i ,  z e w n ę t r z n y c h  
R t i s c o n i ,  f i nans ów Gu i c c i o l i ,  g d y  t y m c z a s e m  S t e r b i n i  p o z o s ta n i e  w  w y ­
dziale r o b ó t  p u b l i c z n y c h  a C a m p e l l o  w o j n y .  Gal let t i  z o s t a ł  m i a n o w a n y  
pr ez es e m t r y b u n a ł u  n a j w y ż s z e g o ,  a Ma r i an i  p r e z y d e n t e m  R z y m u  i C omar ca .
l ako  p o s ł o w i e  w y j a d ą :  de  Roni  do  S z w a j c a r y i ,  Tor r ic e l l i  d o  S y c y l i i  Fe -

a -  i j : „  . . .  j  j  • .  . .  . . .  .  J  ’

że  ks i ążę  W i n d i s c h g r a t z  p r z e n o s i  s w ą  k w a t e r ę  do  E r l a u .  P o m i m o  z w y -  n u y  z dn.  2 0 .  Lu t eg o,  p o d o b n o  pa p i eż  z G a e t y  z a p r o t e s t o w a ł  p r z e c i w  o g ł o -
c i ę z t w  g ł o s z o n y c h  w  b u l e t y n a c h  a u s t r y a c k i o h  p r z y s p o b i o n o  w s z y s t k o  d o  s z en i u  r z ec zyp os po l i t ć j .

w y t r z y m a n i a  o b l ęż en i a ,  z  c ytade l i  w Peszc ie  dzia ła  w y m i e r z o n e  na mias to ,  N e a p o l ,  1 4.  L u t eg o .  — W c i ą ż  j eszcze  toż  s a mo  m i n i s t e r s t w o !  A  p r z e -  
■wszędzie o k o p y  i p a l i s a d y ;  w y d a n o  r o z k a z ,  a b y  w s z y s c y  się  z a p r o w i a n t o -  cież w izbie l iczy t y l k o  o k o ł o  2(1 i k i lku  sobie  p r z y c h y l n y c h ,  k t ó r z y  m u
wal i  na  t r z y  m ie s i ące ,  a c i ,  k t ó r z y  nie m o g ą ,  w y n ie ś l i  się z mias ta .  P o  dla u r z ę d o w a n i a ,  p o k r e w i e ń s t w a  i i n n y c h  s t o s u n k ó w  o s o b i s t y ch  są  ulegii .
co w i ęc  te w s z y s t k i e  p r z y g o t o w a n i a ,  jeżel i  z w y c i ę z t w o  tak p e w n e ,  jeżel i  
a r m i a  a u s t r y a c k a  za ki lka  doi  D e b r e c z y n  w e ź m i e ,  j a k  doni es ien i a  k s i ą ­
żęce  g ł o s z ą ?  W y ż s i  o f i ce rowi e  w o j s k a  p o d u s z c z a j ą  w  j a k  n a j o k r o p n i e j ­
s z y  s p o s ó b  p r z e c i w  M a d z i a r o m ,  r o zg ł a s z a j ą  t y s i ąc e  f a ł s z y w y c h  wies'ci,  
a że te p o w i ę k s z ć j  części  n igdzi e  się nie s p r a w d z a j ą ,  ż o ł n i e rz  j uż  nic nie 
w i e r z y  i c or az  ba rdz i ej  demor a l i z u j e .  H o r w a c i  s k a r ż ą  się m i a n o w i c i e ,  że 
i ch  bez  p o t r z e b y  o d e r w a n o  od r o d z i n  , że ich do  w o j n y  z m u s z o n o ,  w  k t ó­
r e j  oni  ż a d n e g o  nie m a j ą  u d z ia ł u  m o r a l n e g o ;  n a j g ł u p s i  a z a ra ze m  n a j ­
o k r u t n i e j s i  s ą  Czesi .  Bi ada  t e m u  d o m o w i ,  gdz ie  się  na k w a t e r ę  d o s t a ną ,  
d o m o w n i k ó w  b i j ą ,  d r o g i e  s p r z ę t y  r a b u j ą ,  a co z ab r ać  nie m o g ą ,  to palą  
i n i s z c z ą ;  p e w n i e b y  i D o ń e y  więcej  pokaza l i  su mi en ia  i m o r a l n o ś c i ,  j a k  ci 
o p r a w c y  r z ą d u  a u s t r y ac k ie g o .

S z la ch e t n ie  w z i ą ł  się p r z y  i n k w i z y c y  h r ab ia  L u d w i k  B a t h y a n y  pr eze s  
m i n i s t e r s t w a  w ę g i e r sk i e go ,  1 4  r a z y  w e z w a n y  p r z e d  są d  w o j e n n y  o ś w i a d ­
c z y ł ,  iż t y l k o  w t e d y  j a k o  m in i s t e r  będzi e  o d p o w i a d a ł ,  g d y  s tanie  p r z e d  
t r y b u n a ł e m  m a g n a t ó w  wę g ie r s k i c h .  J e n e r a ł o w i e  Moga  i H r a b o w s k y  s t a r e j ’ 
na j sz l ac he tn i e j sze go  c h a r a k t e r u ,  ska zan i  na 2 0  lat  fortecy’ ; zięć  j enerała  
Mo g i  h r ab ia  L a z a r ,  p u ł k o w n i k  H o n w e d ó w  s k a z a n y  na ś m i e r ć ,  d os t a ł  uła  
s k a w i c n i e  od w s p a n i a ł o m y ś l n e g o  księcia na 1 0  lat  k a j d a n ,  u t r a t ę  sz l achec­
t w a ,  i nf ami ą  i d e g ra da cy ą .  Ni echa j  ich n a j e z dn i c y  z o w i ą  r abu s i am i  i r e ­
b e l i a m i ,  c a ł y  ś w i a t  w i e ,  że  c ie rp ią  j a k o  m ęc z e n n i c y  wol nośc i  za s w ą  o j ­
c z y z n ę .

C z e c h y .
P r a g a  2 2 .  L u t e g o .  — Dziennik  N a  r o d  n i  N o w i n y  tak biada i u b o ­

l e w a  n a d  o b e c n ą  d o l ą  s ł o w i a ń s t w a :  . G dz ie ż  są  nasze  s n y ,  gd z ie ż  są  te 
o c z e k i w a n e  k r a s n e  s w o b o d y ,  gdzie  te nadzi ej e  lepszej  p r z y s z ł o ś c i ?  — J a k o  
b ą b e l  ł ysk l iwc i n i  b a r w y  c i e s z y  n a s ,  a p r ó ż n y m  o b r a z e m  o k ł a m a w s z y ,  sp la-  
s k n i e ,  t ak się r o z p i e r z c h ł y  n a s z e  u ł u d y ,  i z całego r o k u  ba jeczne j  s w o b o ­
d y  —  c h y b a  t y l k o  ta z os t an ie  p a m i ą t k a ,  ż eś my  mieli  nadzieję .  J e l a c z y c ,  
n a s z  j u n a k  s ł o w i a ń s k i ,  u s t ą p i ł  z pola  d z i e j ó w,  a z n im zac zę ły  n i k n ą ć  n a ­
sze  n a d z i e j e !  J e l aczyc  b y ł  j e d y n y m  m ę ż e m ,  k t ó r e g o  zn al az ło  R a k u s k o  ku 
s w e m u  o c a l e n i u ,  a n a r o d y  k u  o d s i ę że n iu  s w o b o d y .  — J e l a c z y c  szedł  t y lk o  
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O p o z j ’c ya  t e r az  da leko jeszcze j e s t  l i c zn ie j s zą ,  aniżel i  w r o k u  z e s z ł y m.  W y ­
j ą w s z y  t y c h  ‘2(1 p o u f n y c h ,  w s z j ’scy  s i edzą  na s t r e n ie  l ewej .  M i n i s t e r s t w o  
j e d n a k o w o ż  wcal e  ob oj ę t ne ,  p o z w a l a  o p o z y c y i  s i edzieć ,  a s a mo  t r z y m a  sig 
tek s w o i c h  usi lnie.  Z a j m u j ą c ą  b y ł o  rz ec zą  w izbie p i e rw s zć j  s ły s z e ć ,  j a k  

j e n e r a ł  F i l an g i e r i ,  ó w  W i n d i s c h g r a t z  n ca po l i t ań sk i  o d p o w i a d a ł  na i n t e r p c l -  
l ac yą  u k a r t o w a n ą ,  w z g l ę d e m  o k r u c i e ń s t w  i ł o t r o s t w ,  j a k i c h  się  ż o ł n i e r ze  
j e g o  w  Me s sy n ie  d opuszcza l i .  W y s ł a w i a ł  on tak s w o i c h  j a k  i s z w a j c a r ­
skich ż o łn i e r z y  j a k o  a n i o ł ó w  p r a w d z i w y c h ,  j a k o  p a s t e r z y  a r k a d y j s k i c h ,  
k t ó r z y  M e s s e ń c z y k o m  w  p i e l ę g n o w a n i u  dzieci  i i n n y c h  z a t r u d n i e n i a c h  d o ­
m o w y c h  d o p o m a g a l i ,  k i e d y  d o b r z y  o j co w ie  i ma t k i  za p r a cą  s w o j ą  w  pol a  
w yc h o d z i l i .  Ś p i e w a ł  on  p r a w i e  g o d z i n ę  c a ł ą  o w ą  pieśń  p o c h w a l n ą  na te  
u m u n d u r o w a n e  s z wa j c a r s k i e  i n i ea po l i t ań sk i e  z w i e r z ę t a  d z ik i e ,  a p a n o m  se­
n a t o r o m  p o w i o d ł o  się — iż n i c  p ar sk nę l i  śmi ec hem g ł o ś n y m !

T u r y n ,  d. 1 8 .  L u t e g o .  -  S i n e o  d o t ą d  m in i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  
i Ra ta zz i  m in i s t e r  s p r a w i e d l i w o ś c i  pomienial i  się na teki  s w o j e .  — W  n o c y  
u p l y n i o n e j  o d b y ł a  się wi elka  rada  w o j e n n a ,  w k t ó r e j  miel i  udz ia ł  j e n e r a ł  
C h r z a n o w s k i  i j e g o  sze f  s z ta bu  j e n e r a l n e g o  de la M a r m o r a .  N a r a d y  t o c z y ł y  
s ię  j e d y n i e  o ko ł o  w o j n y .  — W n o s z ą c  z r o z p o r z ą d z e ń ,  j a k i e  p o c z y n i ł  j e n e ­
ra ł  Degenfe ld  w  P a r m i e ,  że A u s t r y a c y  s p o d z i e w a j ą  się na tarcia  na  l inię  P o .  
F u r g o n y  j uz  ż y w n o ś c i ą  n a ł a d o w a n e ;  d.  1 7 .  L u t e g o  p r z e g l ą d a n o  j e  w  A l e s -  
s a n d r y i .

Z  L i  w o r n  o ( 2 0 .  L u t e g o ) i F l o r e n c y i  ( 1 8 .  L u t e g o )  n a d e s z ł y  d o ­
nies ienia  o o g ł o s z e n i u  r z e c z y p o s p o l i t ć j  w ł o s k i e j .  P r z y  u r o ­
czys tośc i  tej z as ad zo no  d r z e w a  wol nośc i .  R z ą d  t y m c z a s o w y  ( G u e r r a z i ,  
M o n t a n e l h  i Z a n e t t i )  p r z y b r a ł  wie le  z na cz ąc e  i in ie : . J u n t a  p r o w i z o r j n a
r z e c zy p os p o l i t ć j  r z y m s k i e j  w  T o s k a n i i .

Mi n i s t e r  w o j n y  w R z y m i e  C amp el lo  p r z e d ł o ż y ł  na p os i e dz en iu  s e j m u  
k o n s t y t u c y j n e g o  dn .  1 2 .  L u t e g o  s p r a w o z d a n i e  o s t a n i e  w o j s k a .  P r z y  
w s t ą p i e n i u  j e g o  do m i n i s t e r s t w a ,  p o w i a d a ,  p r a w i e  na  w s z y s t k i e m  z b y w a ł o ,  
na p a p ie r ze  s t a ło  2 7 , 0 0 0  l u d z i ,  w  r ze cz yw is to ś c i  da leko mniej .  S p o d z i e w a ’ 
s i ę ,  u  jeżel i  d u c h  j a k i  t er az  p a n u j e ,  nadal  s ię  u t r z y m a ,  d oj dz i e  l iczba w o j ­
ska do 4 0 , 0 0 0  w ł ą cz n ie  z 4 0 0 0  k a r a b i e r ó w  i g w a r d y ą  r u c h o m ą .  B r o n i
( ]OStliC m o / n n  vvp F r : i n / » r i  n n ł p i  ‘ś . im p i  r p m a  i« l .  „ „ „ . i  P -  • iidei f e d e r a t y  w ne j  do  b o j u ,  a z w a l i ć  chcia ł  t y l k o  s z l a ch t ow ł a dz ę  m a d z i a r -  dos t ać  m o żn a  w e  F r a n c y i  po  tej  s am ej  c e n i e ,  jak r z ą d  f r anc uz k i  p łac i ,  ale 

, a g r o z o w ł a d z ę  n i e m i e c k ą ;  z r e s z t ą  m ia ł  p o l i t y k ę  r ó w n ą  z w i ę k sz o śc ią  t r z e b a  p ien ią dze  n a t y c h m i a s t  z ł o ż y ć  w  P a r y ż u .  B a t e r y i  j es t  5 ,  k ażda  p o
g  d z ia ł .
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P a r y ż  2G.  L u t e g o . —  P r o u d l i o n a  I e P e  u p I e p o w i a d a : Ot óż  na dsz ed ł  
dz ień  2 4 .  L u t e g o !  B u ge au d  na czele a rmi i  w  L i o n i e ,  Cot te  szefem g a r n i ­
z o n u  w N i o r t ,  inal tuzianski  i a u c h e r  mi n i s t r em  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h ,  Car -  
l ie r  z n ó w  d u s z ą  t ajnej  pol icyi  całego k r ó l e s t w a .  F a l l o u x  mi ni s t re m o ś w i e ­
c e n i a ,  B a r r o t ,  k t ó r eg o  chciano p owi es i ć  na  l a ta rn i  d.  2 4 .  L u t e g o ,  p r eze se m 
r a d y  m i n i s t r ó w  a B o n a p a r t e ,  ó w  cień wie lk iego imienia  na miękich p u ch ac h  
w  El isće B o u r b o n . . . .  g d y  t y m c z as e m naj l eps i  r e p u b l i k an i e  w ł ań c uc ha c h  
i na  ok r ę t ac h  w o j e n n y c h  z n a j d u j ą  się l ub po  wi ęz i en i ach  p ę d z ą  s m u t n y  ż y ­
w o t —  P o w ie d źc ie  mi b o h a t e r o w i e  w  g r o b a c h  z ł o ż e n i , cobyśc ie  uczyni l i ,  
g d y b y  w a m  p o k a za n o  t en o b r a z  w zwi erc ia d l e  dni  o w y c h ?

Demokr ac i  z f l c r a u l t  d e p a r t a m e n t u  o ś w i a d c z a j ą  w  d z i e n n i k u  ł n d e p e n -  
d a n t  m o n t p e l l i e r s k i m , co n a s t ę p u j e :  p o n i e w a ż  w e d ł u g  k o n s t y t u c y i  r zecz­
pospol i t a  f r an c us ka  w obec  ś w ia t a  ogłos i ł a  u s z a n o w a n i e  o b c y c h  n a r o d o w o ­
ści i n i ec zy ni en ie  z d o b y c z y ,  t ak j a k  z a p r a gn ę ł a  b y ć  s z a n o w a n ą  p rz ez  z a g r a ­
n i c ę ,  p r z e t o  z a p r o j e k t o w a n a  p r z ez  m i n i s t e r s t w o  i p r e z y d e n t a  w y p r a w a ,  
a p r z ez  z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e  maj ąca  b yć  u c h w a l o n ą ,  i p r z ez  w o j s k o  w y ­
k o n a n ą  n ap aś ć  na  r z y m s k ą  r z e c z p o s p o l i t ę , j e s t  p o g w a ł c e n i e m  k o n s t y t u c y i .  
l n d e p e n d a n t  zami eszcza  od  ki lku  t y g o d n i  p a r a g r a f y  z k o n s t y t u c y i  na 
czele s w o j e g o  dz i en ni ka .  P r zy jac ie l e  L eona  F a u c h e r a  i Odi l lon  B a r r o t a  
w  razie  poc iągn i ęc ia  ich do o d p o wi e d z i a l no śc i  p o w i e d z ą ,  że to j e s t  ś w ię t a  
w y p r a w a  nie z d o b y c z ,  a j ak  j ą  n a z y w a  lYlontalembert  k r z y ż o w a  w o j n a  , z a ­
p e w n e  do  z d ł a w i e n i a  wo l nośc i .  O s ł a w i o n y  l e g i t ymi s t o ws k i  dz ienn i k C o u r -  
r i e r  d e  l a  G i r o n d e  w  B o r d e a u x  p o w i a d a  p od  d. 1 7 .  L u t e g o :  P r e z y d e n ­
cie B o n a p a r t e !  Je że l i  cię n iechcą  mieć p r e z y d e n t e m ,  p r z e t o  dzia łaj  j a k o  m o ­
n a r ch a  i o g ł oś  się nim.  T o  j e s t  p r z y n a j m n i e j  j a s n o  i z w i ę z ł o w a t o  p o w i e ­
dz iane.  R e p u b l i c a i n  d e s  A r d e n n e s  p r z y t a c z a  z i ron ią  s ł o w a  p o w i e ­
dz ia ne  pr z ez  mi ni s t r a  F a u c h e r a  p od  d. 1 5 .  b. i n . : r e w o i u c y a  l u t o w a  z mi e ­
ni ła  z as adę  i f o r m ę  r z ą d u ,  po  tej  n o w e j  d r o d z e  p o s t ę p o w a ć  m u s i m y ,  kra j  
p r z y j ą ł  ten w y p a d e k  po k i lk u go d z i n ne j  w a l c e ,  bez na jm ni e j sz ego  o p o r u .  
O bo k  t y c h  s t ó w  min i s t ra  kł adz i e  s ł o w a  j e n e r a ł a  B u g e a u d a , f r an c us k i e go  
"W i n d i s c h g r a t z a ,  k t ó r e  p owi e d z i a ł  d o  z g r o m a d z e n i a  k u p c ó w  l ions ki ch :  moi  
p a n o w i e !  nie w i e r z c i e ,  a b y  w a m  P a r y ż  to m n ó s t w o  r e w o l u c y i  zlał  na w a ­
sze  b a r k i ,  n i e ,  t y l k o  część z ep s u t a  P a r y ż a !  W  k oń c u  p r z y t a c z a  z łoś l i wi e  
to  p i smo  a f o r y s t y c z n e  s ł o w a  Od i l on  B a r r o t a ,  k t ó r e  może  na j l epie j  m u  się 
u d a ł y  w calem ż y c i u :  r ze cz on a  m o w a  j en e r a ł a  B u g e a u d  j e s t  g ł u p i ą ,  a je­
żeli  tak r z ec zy  się m a j ą ,  j a k  o tein d o n o s z ą ,  p r z e t o  w y r z e k ł  tein s a me m 
s w o j ą  d y m i s s y ą .

M i n i s t e r  o św ie c en i a  F a l l o u x ,  k t ó r y  j e z u i t y z i n  z a p r o w a d z a  w  s w o i m  
w y d z i a l e ,  r o z k a z a ł  8 6  p r e f ek t o m p o s p o r z ą d z a ć  Jisty a b o n e n t ó w  d z i e n n i k ó w  
d e m o k r a t y c z n y c h .  R e p  u b I i c a i n d e  l a  M o s e l l e  p o w i a d a :  t y l k o  lojo-  
l ista m óg ł  n a t c h n ą ć  g o  t ak i m p o m y s ł e m  do  z a p r o w a d z e n i a  i n k w i z y c y i ,  j a ­
k i ej  p r z y k ł a d y  m a m y  w  ś re dn i ch  wi ek ac h .  Niech t y lk o  r e ak e y a  p r z e p r z e  
s w o j e  z a m i a r y  k r w a w e ,  a te l is ty a b o n e n t ó w  z am ie n i ą  się w l is ty p r o s k r y ­

p c y j n e .  T y m c z a s e m  z a m i a n o w a n i  n o w i  u r z ę d n i c y  po  d e p a r t a m e n t a c h ,  są  

c z y s t y m i  ro j al i s t ami  i j e z u i t a m i  i p r z y s p o s a b i a j ą  w y b o r y  m a j o w e  i to za p o ­

m o c ą  ś r o d k ó w ,  źe z niemi  p o r ó w n a n e  Du ch at e i os k i e  z c z a s ó w  L u d w i k a  F i ­
l ipa  c z y s t ą  b y ł y  i gr as zk ą .  K a ż d e g o  k a n d y d a t a  d e m o k r a t y c z n e g o  o c z e r n i a j ą  
p r ze d  c h ło pa mi  o k o m u n i z m .  O ś w i a d c z a m y  p rz et o ,  źc m in i s t e r s t w o ,  k tó r e  
r z e c z y  t akie  r o z p o r z ą d z a  i odda je  d o w ó d z t w o  nacze l ne  B u g e a u d o w i ,  nie-  
t y l k o  s ta je  się w s p ó ł  w i n o w a j c ą ,  ale n a w e t  p od ż eg a cz em  do w o j n y  d o m o ­
w e j .  C i es zy  n a s ,  źe c hłop i  z s w e j  s t r o n y  a g i t u ją  ze wz g l ę d e m  s k r a d z i o ­
n y c h  k r a j o w i  1 0 0 0  m i l i o n ó w  fr. na rzecz  r e s t a u r u j ą c e j  się  s z lac ht y  f r a n c u ­
s k i e j ,  k tó r a  z z a g r a n i c y  p o w r ó c i ł a .  Dnia  2 7 -  K w i e t n i a  1 8 2 5 .  p r z y j ę t o  
p r a w o ,  na  m o c y  k t ó r e g o  p r z e z n a c z o n o  3 0  m i l i o n ó w  3  p r o c e n t o w e j  r e n t y  
d o  l i k w i d a c y i ,  od  k a p i t a ł u  1 0 0 0  m i l i o n ó w  fr.  dla  s z l ac ht y  r e s t a u r a c y j n e j .  
L i k w i d a c y ą  tę  u k o ń c z o n o  d. 3 1 .  G r u d n i a  1 8 3 1 . ;  s u m m a  r e n t  w y n o s i ł a  
2 5 , 9 9 5 , 3 1 0  fr.  czyl i  l icząc na k a p i t a ł  8 6 6 , 5 1 0 , 3 3 3  f r . ;  co p r z e d s t a w i a  
m i n u s  1 3 3 , 4 8 9 , 0 5 7  ff - ka pi t a łu  od  o w y c h  1 0 0 0  m i l i on ó w fr.

n y c h  p a p i e r ó w ,  s k ł ada  s i ę :  1 )  z  z a r e j e s t r o w a n y c h  ob i ig ac yi ;  2 )  z a g w a ­
r a n t o w a n y c h ,  ale n i e z a r e j e s t r o w a n y c h  o b i i g a c y i ,  z pr zen i es ien i em czyni  
w  sum mi e  1 9  m i l i a r d ó w.  P am ię t ać  należy' ,  źe  w  pos iadłościach na leży do 
właściciela  |  a do wi er zyc ie l i  ?. G d y b y  o k r o p n e  te d ług i  r ó w n o  b y ł y  r o z ­
ł o ż o n e ,  wł a sn ość  z ł o ż y ł a b y  s w ó j  bi lans.  Ale  r zecz  się ma inaczej .  Z  w y ­
j ą t k i e m  P a r y ż a  r óż nic e  w  d ł u g ac h  po  d e p a r t a m e n t a c h  z ac h o d z ą  od 4 8  do 
1 2 0  p r oc en t .  W  / G  d e p a r t a m e n t a c h  w ł a s n o ś ć  j e s t  z r u j n o w a n ą ,  ty l ko  
w  p o z o s t a ł y c h  1 0  d e p a r t a m e n t a c h  j e s z c z e  się  t r z y m a ,  czyl i  i nne mi  s ł o w y ,  
jes t  t y l k o  o b a r c z o n ą  4 8  p ro cen t .  D o c h ó d  z n i e r u c h o m o ś c i  o cen i l i ś my na 
1 5 9 3  m i l i o n o w ,  wi dz ie l iśmy ze na  n i ch  c i ą żą  d ł ug i  h i po te c zn e  w y n o s z ą c e  
1 4 , 0 0 0  m i l i o n ó w  i t ak z w a n e  h i er ogr af iczne  w y n o s z ą c e  1 9 , 0 0 0  m i l i o n ó w  
f r a n k ó w .  R a ze m  3 3 , 0 0 0  mi l i onó w d ł ug u.

W i e r z y c i e l e  j a k  w i a d o m o  m aj ą  |  w ł a s n o ś c i ,  czyl i  3 1 , 2 4 0  m i l i o n ó w .  
D ł u g  atol i  p r z e w y ż s z a  tę  l iczbę o 2 0 0 0  m i l i o u ó w ,  d ł u g  p r z e t o ,  że  t ak  
r z e c z e m y  siebie p r z er ó s ł .  Nasze  n i e r uc h om oś c i  w y d u s z o n o ,  w y t ł o c z o n o ,  
w y s s a n o ,  ź r ó d ł o  w nich s a m y c h  z a t ka no .  P a m i ę t a j m y ,  źe d ł u g  h i p o t e c z n y  
po 5  p r o c e n t u j e ,  a c h ie ro gr af i czny  po  G, a n a w e t  7  p r o c en t  opłaca,  a wi ęc  
stoi  z u p e ł n ie  po d r ó z g am i  l i c h w y  k a p i t a l i s t ó w.  K i e d y  d o c hó d  z n i e r u c h o ­
mości  w y n o s i  1 5 9 3  mi l io ny ,  o w e  t y m c z a s e m  d w i e  k l as sy  d ł u g ó w  c z y n i ą  
1 9 8 0  m i l i o n ó w ,  l icząc w  przec ięc iu  od nich  G p r oc en t .  P o w i a d a m y  w i ę c :  
nasza  z iemia f r an c u z k a  ni e ty  I ko s p o ż y w a  s w o j e  d o c h o d y ,  ale j e szc ze  c o r o ­
cznie o d ł u ż a  się p r z e w y ż k ą  2 8 7  m i l i o n ów .  Z  d ru g ie j  s t r o n y  si lnie  w z r a s t a  
w ł a s n o ś ć  r u c h om oś c i .  Nasi  p r o l e t a r i u s z e  s p r z e d z a j ą  s w o j e  p o l a ,  celem 
z ak up i en ia  r u c h om oś c i .  P r z e k l i n a m y  k ł a m l i w e  z d a n i e :  źe  z b y t e k  j e s t  b o g a ­
c t w e m  p a ń s t w a .  Ż ą d a m y  n a k o n i e c ,  a ż e b y  r z e c zp o sp o l i t a  z tej  d a w n e j  r u ­
t y n y  w y s t ą p i ł a ,  k t ó r a  j ą  n i c c h y b n i c b y  p o p r o w a d z i ł a  do  b a n k r u c t w a .  W y ­
sok a  f i n a n s o w a  a r y s t o k r a c y a  z n ó w  siedzi  na t r o n i e  i n ieda  zej ść  z tej  d a ­
w n e j  drogi .  I nasze  m i n i s t e r s t w o  z a g rz ęz ł o  w  tej  f i nans owoś c i  i r u s z a  
w  t r o p y  za a r y s t o k r a c y a  f i n a n s o w ą  . . .  Boż e  u l i tu j  się  n a d  F r a n c y ą ł

M o n i t o r  obsz er ni e  o p i s u j e  u r o c z y s t o ś ć  o n e g d a j s z ą  og ł oszen i a  rzpl i t e j .  
G a z e t t e  d e f r a n c c  d od aj e  do  tego op i s u  n a s t ę p u j ą c e  u w a g i :  n a jb a rd z i e j  
n as  u d e r z a ł o  p od cza s  tej u r o c z y s t o ś c i ,  że p an  M a r r a s t  p r z y ć m i ł  z u p e ł u i o  
p r e z y d e n t a  r z ec zyp os po l i t e j .  M a r r a s t  b y ł  f i g u rą  n a j w y d a t n i e j s z ą  całej  u r o ­
czys tośc i .  Ma r r a s t  w y c h o d z ą c  z kośc i oła  M a g d a l e n y  w p r a w i a ł  w  wie lki  e n -  
t uz i azm lud z g r o m a d z o n y  p r r z e z  o d p o w i a d a n i a  na  o k r z y k i :  niech ż y j e  r zec z­
p os po l i t a !  Niech ż y j e  z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e !  P o d  b rz em ie n ie m t y c h  
o k r z y k ó w  z gas ł  p r e z y d e n t  r z e c z y po s po l i t e j  B o n ap ar t e .

W  L i o n i e  p r z y r z e k ł  p r efe kt  l u d o w i  n i e t kn ąć  p o s ą g u :  1’ h o m m e  du  p e u -  
p l e ,  p o n i e w a ż  w  s k u t e k  wieści  u p o w s z e c h n i o n e j ,  źe  g o  r z ą d  r o z e b r a ć  r o z ­
k a z a ł ,  p o w s t a ł y  r o z r u c h y  i l ud  p r z e t r z e p a ł  w o j s k o .  B u g e a u d  s k a r ż y  d o  
s ą d ó w  s z a rp i ąc e  g o  dz ienniki .

S z w a j c a r  y  a.
B e r n ,  d. 2 1 .  L u t e g o .  —  H a n d l e r z e  koni  z T u r y n u  p r z y b y l i  t u t a j ,  i na  

j a r ma r k u  d. 1 8 .  m. b. z n a c z n ą  i l ość  k on i  w y k u p i l i .  M ó w i o n o  t u ,  iż r z ą d  

p i e m on ts k i  p ol ec i ł  i m ,  a b y  ich ki lka t y s i ę c y  dla armi i  d o s t a w i l i ,  co z d a je  

s i ę  b y ć  p o d o b n e m  do  p r a w d y ,  g d y ż  ni e  t y l e  u w a ż a l i  na i ch p i ę k n o ś ć  p o ­

w i e r z c h o w n ą  j a k o  raczej  na s i ł ę  i w y tr w a ło ść .  N i e k t ó r z y  u p at r u j ą  w  te in  
z n ak  p e w n y  w o j n y .

A n g l i a .
L o n d y n .  2 2 .  L u t e g o .  — W  izbie niższej  p o  t rzeci  r az  c z y t a n o  w n i o ­

sek o z a w ie s ze n i e  p r a w a  habeas  c o r p u s  w  I r l a u d y i  0 ’C on n e l  mia ł  d ł u g ą  m o ­
w ę  p r z ec i w t e m u  ś r o d k o w i ;  ale na s t ępc a  j e g o  na  m ó w n i c y  s p a r a l i ż o w a ł  j e j  
s k u t e k ,  p r z ez  w y t y k a n i e  wi e lu  n i e p o t r z e b n i e  d o t k n i ę t y c h  w  niej  p r z e d m i o ­
t ó w .  W  k oń c u  bil p r o p o n o w a n y  p r z ez  m i n i s t r ó w  z os ta ł  p r z y j ę t y .  P o c z e m  
mi n i s t e r  J .  R u s s e l  w n i ó s ł  o z mi a n ę  w e  f or mie  p rz y s i ęg i  dla d e p u t o w a n y c h ,  
m i a no wi c i e  co do  mie jsc a:  . p r z y s i ę g a m  na p r a w d z i w ą  w i a r ę  c hr ześc ian i na . «  
Mie j sce  to n i e s t o s o w n e  dla ż y d ó w ,  ma p r z y  ich p r z y s i ę d z e  b y ć  o p u s z c z a n e .  
Opiera l i  się ternu w n i o s k o w i  n i e k t ó r z y  c z ł o n k o w i e  s e j mu  z p o w o d ó w  r e l i ­

g i jn yc h .  W  k oń c u  i t en w n i o s e k  p r ze s z e d ł  a se j m za r a d ą  m in i s t r a  z ami e-

e c y a.
A t e n y ,  dn.  7 .  L u t e g o .  —  W c z o r a j  o b c h o d z o n o  u r o c z y s t o ś ć  r o c z n i c y  

p r z y j a z d u  króla  O t t o n a ;  kró l  z  p o w o d u  t eg o  da ł  a m n e s t y ą  zupełną  j e n e r a ­
ł o w i  T e o d o r o w i  G r i v a s ,  n a c z e l n i k o w i  p o w s t a n i a  w  r. 1 8 4 7 .

R z e c z p o ­

s po l i t a  f r an c u s k a  ma p r z e t o  p r a w o  do 8 6 6 1  mil.  f r  nicl icząc j u ż  p r o c e n -  ni l  się w  k o m i t e t  dla o d b y c i a  r e w i z y i  w  całej  f o r m u l e  p rz ys i ek i
t ó w .  U b o d z y  p rz ek on a l i  s i ę ,  zc dla tego t ak wi e l ka  ich j e s t  l iczba ,  po -  q  P J  £8
n i e w a ź  b u d ż e t  m o n a r c h i c z n y  ki lku  ludzi  ko sz t em  w s z y s t k i c h  z bogaca .  Ni e­
b e zp i ec z na  wi ęc  mac hi na  b u d ż e t o w a  p o w i n n a  by ć  t e r az  z d r z u z g o t a n ą ,  a b y  
r e s t a u r a c y a  p o w t ó r n a  n i g d y  j e j  u z y ć  do  s w y c h  c e l ó w ni emogl a.

Le gi t ymi śc i  r o z b i j ą  się o ska l ę  f i na ns ową .  R e p u b l i c a i n  de L o t  et G a r on  
w  A g e n  z u p e ł n ą  ma s ł u s z n o ś ć ,  k i ed y p o w i a d a  w  a r t y k u l e  j e d n y m  z d.  2 1 .
L u t e g o  co n a s t ę p u j e :  n as z  s y s te ma t  f i n a n s o w y  t oc zy  się od lat  l 0  k u  p r z e ­
paśc i .  W  n a s z y m  k r a j u ,  w  k t ó r y m  ziemia  na d r o b n e  cząs tk i  j e s t  p o d z i e ­
l o n a ,  gdz ie  cena p i e n i ę d z y  stoi  w y s o k o ,  pod at k i  w z r o s ł y  nagle  z 1 1 0 0  mil.  
fr.  na  1 8 0 0  mil.  fr.  W  r o k u  1 / 9 3 .  l i k w i d o w a ł a  r ze cz po s po l i t a  a s sv g na -  
t ami  p a p i e r o w e m i  i zn is zc zy ła  handel .  W ó w c z a s  p o d a w a n o  w a r t o ś ć  r u c h o ­
mośc i  w s z y s t k i c h  na 4 0 0 0  mi l i on y f r , ,  a n i e r u c h o mo ś c i  na 4 2 , 0 0 0  mil.  fr.
U r z ę d o w e  p o da n ie  c zy s te g o  d o c h o d u  od  o s t a t n i eg o s ł u ż y  za p o d s t a w ę  p o -

W tt a ro tto wokei.
( Doliończeuie.)

R u c h

o b r ę b i e ,  d o j r z a ł y c h  lub d o j r z e w a j ą c y c h  m y ś l i , k tó r e  s a m y m  t y l k o  z b y t k i e m  

i p r z e p e ł n i en i e m r o z l e w a ł y  s i ę  w  c haos .  L e c z  s z l a c h e c t w o  r o z w i ą z a n e m  z o ­
s t a ł o ,  s k o r o  z rąk s z la c h t y  n i e  t y l k o  w ł a d z a  l ecz  i n a r o d o w e  w y p a d ł o  i s t n i e -  

ani  s z lachta  sama ani  n a r ó d ,  nie w i e r z y  w  j e j  w i e l k o ś ć  i p o -

p o l i t y c z n y  Pol sk i  u s t a w a ł  p r z ez  w s t r z y m a n i e  j a k b y  w  zak lę tym  
l o j r z a ł y c h  lub d o j r z e w a j ą c y c h  m y ś l i ,  k t ó r e  s a m y m  t y l k o  z b y t k i e m

nie.  Dzisia 
w o ł a n i e , . n i k t tez. . .  - . .  F J  Ja sn o  « k w a r c i e  p r z y s z ł e j  n i e u m i e  n a z n a c z y ć  r o l i -

d a t k ó w  i w e d ł u g  t ego  s t o s u n k u  p o w j n i c n  majątek w  n i er u c h o m o ś c i a c h  p r z e d -  sz lachta  mus i  s i ę  k r y ć  i p r z y c z a j a ć  w  w i e l k i c h  g r u n t o w y c h  n os i  d ł  h '

s t a w i a ć  w a r t o ś ć  w y n o s z ą c ą  5 3 , 1 0 0  mil .  fr. D o c h ó d  c z y s t y  w y n o s i  1 5 9 3  u p i e r a ć  s ię  p r z y  u t r z y m a n i u  a p r z y n a j m n i e j  w y n a g r o d z e n i u  p o d ^ a ń s T w ^ o
m i l i o n ó w ,  k tó re  po  3  p r o c e n t  s k a p i t a l i z o w a n e  dają  o w e  5 . 3 , 1 0 0  m i l i o n ó w ,  k t ó r e g o  t y t u ł  s t ra c i ł a ,  l ub  c h w y t a ć  s i ę  o b c y c h  f o r m u ł e k ,  p o d s z y w a j ą c  s i e
Z  d ru gi e j  s t r o n y  r zec zą  j e s t  w i a d o m ą ,  że  d ł u g  h i p o t e c z n y  F r a n c y i  w y n o s i  pod  o b c ą  a r y s t o k r a c y ę .  J c d n ć m  s ł o w e m ,  na r u i n ac h  d a w n e j  r ó w n o ś c i

p r z e s z ł o  1 4 , 0 0 0  mil.  fr ., p o w t a r z a m y  cz t ernaśc i e  t y s i ę c y  m i l i o n ó w  f r a n k ó w ! i b r a t e r s t w a ,  j a k k o l w i e k  w  j e d n e j  t y l k o ,  ale za to  l i c z n e j ,  o g r a n i c z o n y c h

Dal ej  tak z w a n y  d ł u g  m a n u s k r y p t o w y ,  k t ó r y  o ce n i ć  m o ż n a  w e d ł u g  p r z e d a -  k a ś c i e ,  c z ę ś ć  p r z y n a j m n i e j  s z la c h t y  p r ag n i e  s i ę  w y n a r o d o w i ć  p r z e z  u t r z y -



208
m a n i e  m o n a r c h i z m u ,  p o d  k t ó r e g o  t y l k o  s k r z y d ł a m i  i z a s ł on ą  i s t n ie ć by  m o gł a  
w  tej  n o w e j ,  obcej  n a r o d o w i  postaei .

S t r o n n i c y  m o n a r c h i z m u  sami  zada ją  k ł a m s t w o  k n n c e s s y o i n , jakie n i e ­
k i e d y  o b i ec u ją  u c zy n i ć  d e m o k r a t y c z n e m u  d u c h o w i  P o l s k i ;  za n a d t o  d ob r e  
m a m y  poj ęc i e  o ich p o l i t y c z n y m  r o z u m i e ,  a ż e b y ś m y  w ich k i e r o w n i k a c h  
u w a ż a ć  to  za coś więce j  mie l i ,  j ak  za n i e z r ęc z ną  d y p l o m a c y ę ,  a w ich ple- 
b c j u s z o w s k i c h  n a r zę d z i a ch  za o d z y w a j ą c ą  się p o m i m o w o l n i e  p ol sk ą  ż y ł kę ,  
d o b i o d u s ż n i e  t ł u m i o n ą ,  jeżel i  gdz ie  j es zcze  zo st a ł o  t r o c h ę  n i e s f a ł sz o wa n eg o  
sumi en i a .  Dz i ałania  m o n a r c h i c z ne go  s t r o n n i c t w a  b y ł y  n i es ły ch an i e  loiczue.  
K r ó l e s t w o  pol ski e  da się p o j ą ć  t y l k o  na k o n g r e s u  w i e d eń s k i eg o  t r a d y c y a c h  
i na d y p l o m a t y c z n e j  d r o d z e ;  na r o z b i o r a c h  za t em o j c z y z n y  n a s z e j ,  na z w y -  
c i ę z t w a c h  o d n i es i o ny c h  nad  kon-federacyą  b a r s k ą ,  i nie może  b y ć  niczein 
wi ęce j  j a k  dz ie dz ic tw em  wzi ęt ei n po  l to s sy i .  J a k i e g ó ż  wi ęc  na tę że ni a  p o-  
f i z e b a ,  j akiego/ ,  s k r z y w i e n i a  p o j ę ć ,  a ż e b y  p o d o b n e  u s i ł o wa n ia  n a r o d o w e m i  
n a z y w a ć ?  Bo na czćrnżc innein b u d o w a ć  te m o n a r c h i e ,  k i ed v p r ó c z  w y -  
w y m i e n i o n y c h  nie b y ł o  w  n ar odz i e  i n n y c h  m on ar c hi c : ' n y c h  t r a d y c y i ,  bez 
k t ó r y c h  u dz ik ich  n a w e t  I n d y a n  , k a c y k o s t w o  nie d a ł o b y  się z b u d o w a ć .  
R z u c a n e  na c h y b i ł  trafi ł  p r o j e k t a ,  h i s t o r y c z n e g o  t y lk o  d o w o d z ą  n i eu c twa .  
Zo bac zc ie  u o b c y c h ,  co u g r u n t o w a n i e  m on ar c h i i  k o s z t u j e ,  ile u t r z y m a n i e  
j e j  w y m a g a  ofiar t a m ,  gdz ie  n a w e t  p o d an ia  h i s t o r y c z n e  istnieją.

O d w o ł y w a n i e  się na k o n s t y t u c y ę  t rzec i ego M a j a , dzieło p o r o n i o n e  i b e z ­
s i l n e ,  k t ó r e  nigdy’ u nas  ż y c i a - n i e m i a ł o ,  jako na kami eń  w ę g i e l n y  pr z ys z ł e j  
o r g a n i z a c y i , d zicc i nnem j es t  m a r z e n i e m ,  nie mógącei n n i g d y  w na rodzi e  
mieć  t r w a ł e g o  echa.  S a m a  ta f orma  k o n s t y t u c y j n a  s t a r ze je  się i p rz emi j ać  
z a c z y n a ;  w s z ę d z i e ,  p r óc z  A n g l i i ,  gdzie  b y ł a  r ze cz y  wiście  h i s t o r y c z n ą  , p o ­
ka za ła  się b a ł a m u t n y m  t y l k o  p o m y s ł e m ,  p l ą c z ą c y m  ge ni us z  i interes, i  n a r o ­
d ó w ;  br ać  j ą  wi ęc  dzisiaj  za  t y p  o j cz y s t eg o  ż y c i a ,  jest  c ze mś  więcej  j ak  
p r o s t ć m  n i e d o ś w i a d c z c m c m .  Inaczej  p o j m o w a l i ś m y  i p o s ł a n n i c t w o  polskie,  
i w y s o k i e  j e j  so c ya ln c  z a d a n i e ,  i pr zesz łe  j e j  ż y c i e ,  i c i ąg  j e g o  dla p r z y ­
szłości  z o s t a w i o n y .  W y o b r a ż e n i a  nasze  w y p ł y w a ł y  nie t y l k o  z w r o d z o ­
n e g o  c h a r a k t e r u ,  z w y n i o s ł y c h  i s z l a c h e t n y ch  u c zu ć  pol ski ego o b y w a t e l ­
s t w a ,  z g o t o w o ś c i  do  p o ś w i ę c e ń ,  z u m y s ł o w y c h  s k ł onno śc i  n a w e t  w o g a r ­
n i an i u  r oz leg le j szego  o b s z a r u ,  z re l i gi jnego p o s z a n o w a n i a  p r a w  r s w o b ó d  
o g ó l n y c h ,  k t ó re  wi eczn ie  w  n i e z e p s u t y c h  s t a g n a c y j n y c h  n i eł adem o d z y w a ł y  
s i ę  s e r c a c h :  z t y c h  c n ó t  o j c z y s t y c h  s t a r a l i śm y się w y p r o w a d z i ć  f o r m ę ,  k t ó -  
r a b y  do  j a ś n i e j s z y c h  a z a w s z e  n a r o d o w y c h  w id z eń  stale  nas  wi ąza ła .  P r z y ­
z n a w a n i e  i w y p i e r a n i e  się l ek k o m y ś l n e  sz lac hty ,  mnie j  więcej  l ib er a l ny ch  
o p i n i i ,  j ej  p l ą t an ie  do  n i c h ,  n i e s u m i e n n y c h ,  p r z e c i w n y c h  d ą ż e ń  i myś l i ,  
i nic n i c k o s z t u j ą c e  a t ak częs te  p r o t e u s z o w s k i e  p r z eo b r a ż a n i a  s i ę ,  u s p r a w i e -  
d l i ł y b y  ścis łość  n a s z y c h  u s t a w ,  g d y b y ś m y  jej  n i e p o t r z e b o w a l i  dla d o p e ł n i e ­
nia i r o z w i j a n i a  z p e w n y m  ł ad e m c ał ośc i ,  i dla dania  o j c z yź n i e  nasze j  p e ­
w n e g o  i s t a łego z a k ł a d u  w z g l ęd e m n aszego  p r z e k o n a n i a  i u s i ł o w a ń .

T e n  o d w i e c z n y  d e m o k r a t y c z n y  i r e pu b l i k a n e k i  c h a r a k t e r  F>oiski, k t ó r y  
m y  najściś lej  dzis iaj  r e p r e z e n t u j e m y ,  w y c i s k a j ą  na nasze j  o jc zy źn i e  same  
d ą że n i a  c i e mi ężą cyc h nas  p a ń s t w ;  ten c h a r a k t e r  s t a wi a  j ą  w  ścis łem p r z y ­
m i e r z u  z r o z w i d n i a j ą c ą  się  E u r o p ą ,  na k t ó r ą  ich z a m a c h y  c odz i enn i e  są w y ­
m i e r z a n e ,  a co w i ę k s z a ,  c h a r a k t e r  t en na da j e  jej o b o w i ą z e k  p o c z ą t k o w a n i a  
t e m u  p o s t ę p o w i ,  s a me m n a w e t  i s t nien i em P o l s k i , k t ó r e  na t y c h  ty lk o  w a ­
r u n k a c h ,  p o z y s k a ć  dzisiaj  m o ż e m y .  Z t ą d  ta s y m p a t y a  n a t c h n i o n a  w o b ­
c y c h  nam l u d a c h ,  z t ą d  to p r z e d s t a w i a n i e  n as  j a k o  r e w o l u c y j n e g o  plemienia ,  
k t ó r e  p o w s z e c h n e m u  o d r o d z e n i u  się p r z e w o d n i c z y ć  p o w i n n o .  Cześć  j aką 
o d b i e r a m y ,  n i g d y  n i e b y ł a  d w u z n a c z n ą ;  w i e d z ą  o tern i p r z e c i w n e  de ino-  
k r a c y i  s t r o n n i c t w a ,  k t ó r e  z niej  k o r z y s t a ł y  i k tó r e  w  oczach c u d z o z i e m c ó w  
ni e  s k ł a d a j ą  z siebie j e j  b a r w y ,  c h y b a  w  p r z e d p o k o j a c h  m i n i s t r ó w .

Ci es zy  nas  i l ekr oć  r a z y  zła wo la  i zla wi ar a  n a z w ą  nas  J a k o b i n a m i ,  b y ł  
to  a l b o w i e m  o k r z y k  obcej  c hc i woś ci  kiedy'  nas  r o z s z a r p y w a n o ;  b y ł o  to z a ­
s ka rż en ie  r z u c o n e  nie na j e d n o  s t r o n n i c t w o 1, lecz na ca ł y n a r ó d  , na n i e w y -  
k o r z e n i o n e  r e p u b l i k a n c k i e  u c z u c i a , na k r e w  co w  ż y ł ac h  n a s z y c h  p ły ni e ,  
n a  mleko  n a s z y c h  m a t e k ,  k t ó r ć m  b y l i ś m y  k a r m i e n i ;  lecz B o g i  dzieje ś w i a d ­
k i e m ,  iz i ze cz  i s tnia ła  u n a s ,  j es zc ze  p r zed  n azwi sk i em.  J e z e h  wi ęc  p r z  z 
g ł u p o t ę  l ub  n iechęć  p r z e c i w n i c y  n a s z y ch  u s i ł o w a ń  p o w t a r z a j ą  ten o k r z y k ,  
o k r z y k  ten d u m ą  i n a d z i e j ą  n a r o d o w ą  nasze  serca podnos i .

J e s t e ś m y  n i e o d r o d n y m i  od p r z o d k ó w ,  b o ś m y  u w i e r z y l i  w  o d w i e c z n ą  
m y ś l  n a r o d o w ą ,  w  je j  p r z y s z ł o ś ć  i ż y c i e ,  w  jej  n i eo gr a n i cz o ne  p o s ł a n n i ­
c t w o  dla l u d zk o śc i ;  u w i e r z y l i ś m y  że t a k ą  myś l  i t aką  p r zy s z ł o ś ć  p i a s t u j ą c y  
n a r ó d ,  o b c y c h  nie p o t r z e b u j e  p r z y z w o i c i )  a b y  ż y ł  i i s t nia ł ;  żc ma s a m o ­

dzie lne  si ły,  P r z e z  tę w i a r ę  j e s t e ś m y  s y n a m i  B o l e s ł a w ó w  k o r o n u j ą c y c h  się
w ł a s n ą  r ę k ą ,  i b o h a t y r ó w  k t ó r z y  do cesarski ch  s k a r b c ó w  z ło te  r zuca l i  p i e r ­
ścienie.  D o  n a s z y ch  serc  o d z y w a ł y  się z a w s z e  serca  braci  b ę d ą c y c h  n a d  
D n i e p r e m ,  D ż w i n ą  i u p o d n ó ż a  p t l s i i c h  K a r p a t ;  p r z ez  to p o j m o w a n i e  j e ­
dne j  i n ier ozdzi e lne j  o j c z y z n y ,  j e s t e ś m y  dziećmi  t y c h  co w D n i e p r z e  i Sa l i  
że l azne  zabi jal i  s ł u p y .  Mi łość  nasza  dla Polski  nie p r z y l eg ła  ani  do  k as t y ,  
ani  do imienia o s o b y ;  p o k o c h a l i ś m y  l u d ,  i tą n a r o d o w ą  mi ł ośc i ą  j e s t e ś m y  
s y n a m i  K a z i m i e r z ó w  i sz l achet ne j  J a d w i g i ,  k t ó ra  u c i ś n i o n y m  wi e ś n i a k o m  
ł zy  n a w e t  w y p ł a k a n e  przez  nich chciała  by ła  p o wr ó c i ć .  T e  p o j ę c i a ,  te 
uczuc ia  nic z o b c y c h  w y s s a l i ś m y  ks iążek ; l eż a ł y  one w  n a s z y c h  d z ie c i n ny c h  
s e r c a c h ,  k i e d y ś m y  w  p i e r w s z y c h  n a u k a c h ,  w j ę z y k u  n a r o d o w y m ,  w  p o ­
w i e t r z u  nas  o t a c z a j ą c e m ,  n a r o d o w e  ssali żywi o ł y ' ,  k t ó r e  p r z e po l sz cz a j ą  s a ­
m y c h  c u d z o z i e m c ó w  ile r a z y  na naszej  o b e j r z ą  s ię  n i wi e.  Je s t t o  i w se rca ch  
mas s  po l sk i ch  u k r y t e  i t y lk o  p o z o r n i e  n ieme echo czeka w y r a z u ,  a b y  s ię
o z w a ć  p i o r u n e m ...........

1 akie ś w i a d e c t w o  szło obo k n a s z y ch  dz ie j ów,  k ro k  w  k rok  pr z ez  w s z y ­
stkie  w i e k i ,  i t ą  t y l k o  d r o g ą  do n a s z y ch  serc  i myś l i  się dos t a ło .  Z e s t r z e ­
l i l i śmy t y lk o  to w s z y s t k o  w  j e d n o  pojęc ie  sze roki e ,  k t ó r e m  n a r o d o w e  d ź w i ­
gać  b ę d z i e m y is tnienie.  K i e d y  J a n  Z am o j s k i  chciał  p r z y p u ś c i ć  do  e lekey i  
cale sz lacheckie  t ł u m y ,  o d e z w a ł  s i ę :  iż k a ż d y  br on i  k r a j u  i ponos i  dla niego 
c i ę ża ry ,  k a ż d y  za t em ma t y t u ł  do u c z e s t n i c t w a  we  w s z y s t k i c h  s w o b o d a c h ; 
t y t u ł  w z n i o s ł y  a j e d y n y ,  na jc zy s t sz e  n a r o d o w e  p r a w o ,  k t ó re  w a l ec zn y  Iml 
nasz  z d o b y ł  pod R a c ł a w i c a m i , k i ed y  wi e c z n ą  c h w a ł ą  u św i ę c i ł  s w e  k o s y ,  
nim j e  na c hwi le  mus i ał  z ło ż yć  p r z y  r d z a w y c h  k a ra b e l a c h ;  k i ed y nacze l ni k  
n a r o d u  p r z y b r a ł  j e g o  o d z i e ż ,  i tak u s z l a c h c o n y  d u m n i e  się z n i m p obr a t a ł .  
D u m a m i  biegł  lud i w  o s t a t n i em p o w s t a n i u ,  m im o d w u z n a c z n o ś c i  c z y n i o ­
n y c h  m u  obietnic.  Dziec inne  lata n asz eg o po ko l en i a  w z r o s ł y  w u wi e l b i a n i u  
nie t y l k o  m ę z t w a  p o l s k i e g o  c h ł o p k a ,  ale i j e g o  p i osn ek  i t a ń c a ,  c n ó t  
i m ą d r e j  p r o s t o t y .  Ś p i e w a ć  go zac/ę l i  p o e c i ,  s chy l ać  się  po g m i n n e  p o ­
w i a s t k i .  ba l l ady,  i l i t e ra tu ra  nasza  n o w y m  z a k w i t ł a  blaskiem p r z y w o ł a n i e m  
tego ż y w i o ł u ;  co w i ę k s z a ,  p r z y b r a ł a  nim n a w e t  bardzie j  pol skie  obl icze  i n a ­
r o d o w e j  p r a w d z i w i e  n a b y ła  k r zep kośc i  ; a przec ież  znaleźl i  s ię  l u d z i e ,  k t ó ­
r y m  się to p o do b a ł o  n a z w a ć  o b c y m  r  o m a n t y  z in e in , j ak  j a k  u b i n i z i i i  e  m  

n a zwa l i  o d p o w i a d a j ą c e  m u ,  a wi ą ż ą c e  się z n i m ,  p o l i t y c z n e  n a r o d o w e  d ą ­
żenie.  l e g o  wie lk i ego  s o cya ln eg o uczucia  nic m o ż n a  b y ł o  h i s t o ry cz n ie  r o z ­
wi j ać  pod ob cą  p r z e m o c ą ,  p i l n u j ą c ą  nas  śc i ś l e ,  a b y ś m y  się nie dobra l i  do  
ź r ó de ł  ż y c i a ,  do  g r o ź n y c h  sil r o d z i m y c h ,  i dla t ego w ś r ó d  o s t a tn i eg o  p o ­
ws ta n ia  ż y ł o  w  nas  to  uczucie  j a k o  i n s t y n k t  n i e w y w i k ł a n y ' ,  r w ą c y  nas  m i ­
m o w o l n i e  ku  w r o d z o n e m u  l e k a r s t w u  na s t an  nasz  c h o r o b l i w y .  A ż e b y  p r z e ­
lać w my si  j a s n ą  i s f o r m u ł o w a ć  to  p o j ę c i e ,  m o ż n a b y  p o w i e d z i e ć ,  iż p o ­
t rze ba  na to b y ł o ,  pod  obećm n i e b e m ,  c iężko o d e t c h n ą ć ,  z a t ę s k n i ę ,  z aż a-  
ł o w a ć  i n i w  s z e r o k i c h ,  i b iałego ś n i e g u ,  i c h a t  p o k r y t y c h  s ł o m ą ;  i d op i e r o  
na p oku c i e  g rz ec h  s t a n ą ł  j a s n o , w y r a ź n i e ,  p rz ed  naszemi  o c z y m a ,  o b j a w i ł  
s ię  m y ś l i ,  r o z u m o w i ,  i p r a w d z i w i e  n a r o d o w e  u ksz ta l c i ł  u c z u c i a ,  p o k a za ł  
d r o g ę  i f o r m ę ,  s p r z ą g ł  wol e  i s e r c a ,  a to o gn i s ko  o j c z y s t e go  i stn ienia  ś w i ę ­
cie p i l n o w a ć  k a z a ł .........

Nie jes t  to wi ęc  ani  n o w a  w i a r y ,  ani  o b j a w ie n i e  n o w e .  J e s t  to n a j n a ­
t u r a l ni e j  po dn i es io n a  m y ś l  leżąca na d r o d z e  c a ł em u  n a r o d o w i ;  n i cz yj e  f i a t  
I u x  nie n ad a ł o  m u  ż y c i a ,  n i czy j e  t chni enie  nie o ż y w i a  g o ,  n icz yj a  z d r a d a  

nie p l am i ,  n icz yj  u p a d e k ,  śmi er ć  l ub w y r z e c z e n i e  się nie p o wa l a  o z iemię.  
K a ż d y  tu j e s t  ty lko  w y z n a w c ą  i w i e r n y m ;  ca ł y lud i n a r o d o w a  p r z y s z ł o ś ć  
o ż y w i a j ą c e m  b ó s t w e m :  m y ś l  n i e s ły c ha n i e  z siebie p ro s t a  i d o j r z a ł a ,  min i ę t a  
w j e d n e m  m ie j s c u ,  b y ł a b y  p o w s t a ł a  w d r u g i e m ;  p r ę dz e j  t am aniżel i  g dz i e ­
indziej  w z n i o s ł y  j ą  s p o s o b n a  c hwi la  i o k o l i c z no śc i ,  ale n ig d y  c z ł o wi ek .  — 
W  d u c h u  i ksz t ał tach  j e s t  ona  od p o c z ą t k u  c a ł ą ,  w z r a s t a ł a  t y l k o ,  p r z y ­
chodzi  do sił iin wi ęce j  ż y je  i działa.  P o s a d y  j ej  s to j ą  na w y r z e c z e n i u  się 
ws ze l kie j  o so bi s t ośc i ,  d u m y  i a m b i c y i ,  i i lekroć  r a z y  p o j e d y n c z y  j a k i  o b u ­
dzi  >ię i p o w s t a n i e  i n t e r e s ,  n i m po jmi e  i z r o z u m i e ,  j u ż  po  za n a s z y m  s to i  
o b r ę b e m ,  i j e d y n i e  w y s o k ą  a b n e g a c y ą  siebie s ameg o na p o w r ó t  w r ó c i ć b y  
zdoła ł .  G i n ą  t a m,  n i k n ą  i n d y w i d u a ,  ale stoi  n a r ó d  i p r a w d a ,  k tó r a  k a żd e -  
go  w y s o k ą  może  o ż y w i ć  w i a r ą ,  u w i e ń c z y ć  p o ś w i ę c e n i e m ,  doda ć  lo tu  r o z u ­
m o w i ,  o s k r z y d l i ć  na tc hn ien iem,  bo j e s t  p o t ę ż n i e j sz ą  od ws ze lk ie go  g e n i u s z u  
p o j e d y n c z e g o ,  i j a k k o l w i e k  może  g w a ł c o n a  n i e r a z ,  o ż y w i a ł a  w s z y s t k i e  h i ­
s t o r y c z n e  g ł ę b i n y  dziesięciu w i e k ó w  Polski .  J e s t  to d uc h  n i ez ag a s ł y  n a ­
szego  n a r o d o ,  który'  s to jąc  p r z e d  naszemi  o c z y m a ,  d o m a g a  s i ę  o d  n a s

k r w i i c i a ł a . ( P r z e g l ą d . )

S P R Z E D A Ż  K O N I E C Z N A .
G b u r s t w o  w  Ł o  j e  w i e  p o d  N r .  1 2 / 1 3 .  p<> 

ł o ż o n e ,  I g n a c e m u  P i  g ł o s i e  w i e ż o  w  i n a l e ­
ż ą c e ,  o t a x o w a n e  n a  8 5 1 5  T a l .  6  sgr .  8  fen .  w e ­
d l e  t a x y ,  m o g ą c e j  b y ć  p r z e j r z a n e j  w r a z  z  w y ­
k a z e m  h y p o t e c z n y m  i w a r u n k a m i  w  B e g i s l r a t u -  
r z e ,  m a  b y ć

d n i a  12 .  M a j a  1 8 1 9 .  
w  m i e j s c u  z w y k ł e m  p o s i e d z e ń  s ą d o w e m  s p r z e ­
d a n e .

W s z y s c y  n i e w i a d o m i  p r e t e n d e n c i  r e a l n i  w z y ­
w a j ą  s i ę ,  a ż e b y  się p o d  u n i k n i c n i e m  p r e k l u z y i  
zgłos i l i  n a j p ó ź n i e j  w  t e r m i n i e  o z n a c z o n y m

I n o w r a c ł a w ,  d n i a  30 .  S i e r p n i a  1818.
K r ó l ,  S ą d  Z i e m s k o  - m i e j  ski .

S  P B  Z E  D A Z K O N I E C Z N  A .

S ą d  Z i e m s k o - m i e j s k i  w R a w i c z u ,  
d n i a  21.  L u t e g o  1819.

D o m  w m i e ś c i e  R a w i c z u  p o d  N r c m  37 1.  
p o ł o ż o n y ,  d o  m i a s t a  t e g o ż  n a l e ż ą c y ,  o s z a c o w a ­
n y  na  5 2 7 6  T a l .  2 5  sgr .  w e d l e  t a x y ,  m o g ą c e j  
b y ć  p r z e j r z a n e j  w r a z  z  w y k a z e m  h i p o t e c z n y m  
i w a r u n k a m i  w  R e g i s l r a t u r z e , m a  b y ć  d n i a  10.  
W r z e ś n i a  1819 .  p r z e d  p o ł u d n i e m  i p o  p o m -  
d n i u  w  m i e j s c u  z w y k ł e m  p o s i e d z e ń  s ą d o w y c h  
sprzedany.
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